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skieh. —  Propozycja zniżenia podatku naftowi 

go. —  Sprawa PerezeJa w Sejmie węg.
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* l e i e y t „Nou-cj R eform y11) .

r ^ r Ł S u  A a u tty c h .
Tarnopol. Pogrzeb zabitych w Czernieohuwie 

odbył się w  s p o lc o j u. Nie było ż a d n e g o  
w y p a d k u ,

G »tfsy  n r k i /  w t c d n  iM iJ ,
Wieuert. ..Wiener Allg. Zeitnng" omawia we 

wMrpnyni artykule zajścia w Ozernierhowie i 
Rob i. że nie mają one charakteru politycznego, 
lecz s p o ł e c z n y. Powodem jednak że jest 
z b y t  w i e l k i e  r o z a g i t o w a n i e  l u d u .  — 
rism o radzi przywódcom ruskim, aby dali swe­
mu narodowi w i a c e j  o ś w i a t y ,  n i ż  p o l i ­
t y k  i. -

Wieuen. „N F r. Prosse“ omawia we wczo- 
r&iszem wiecKornem wydaniu zajścia w Gzer- 
nieclicwie i sUtitwdza. że ofiary nie stoją w ża 
duym atoaunku do pi wyczyny zajść. — „N. Fr. 
P resse“ -widzi w zajściu o b j a w  r u c h u  a- 
g r r i i Uf cgo ,  jednakże w końcu artykułu przy­
chodzi do wniosku, że p o l i t y k a ,  jaką upra­
wiają naiody w Galicji, jest z u p e ł n i e  c h y ­
b i o n ą .  Po tych wypadkach mbfc nie zaprze­
czy, że istnieje kwesty* łuska, k tó ią  musi się 
zająć Ra aa państwa i rząd centralny, gdyż 
oba narody nie mogą być sędziami we własnej 
Sj-ra wie

Wiedeń. Na końcu wczorajszego posiedzenia 
Izby posłów poseł B r e i t e r  postawił wniosek 
nagły w sprawne zajść w Czerniechowie.

O b r & d y  b u d ż e t o w e .

■j. {Telefon em.)_
Wiedeń, h o  wczorajszem posiedzeniu Izby po­

słów w dalszym ciągu dyskusyi generalne) nad 
budżetem hr. K o l o  w r a t  powitał z zadowole­
niem przyrzeczenie rządu co do wydania usta­
wy językowej i oświadczył, że niemiecka par- 
t’ a ngt^ rna nie życzy sobie Walki kultnrnej.

Pos. S f r a n s k y  (radykalnyNiem iec)oświad­
czył, że jego stronnictwo stoi na zasadach wol- 
nomyślnych i z całą stanowczością bronić bę­
dzie także praw narodu niemieckiego.

Pos. B u z e k  zaczął swoje przemówienie po 
f Isku. p następnie przemawiał po niemiecku. 
W ystępuje przeciw twierdzeniu posła niemiec­
kiego otranskyego o ucisku Niemców w Gali­
cji. Joszcze przed półtora rokiem kw'estyi nie­
mieckiej w- Galicyi wogóK me było, ponieważ 
" Galicy i żyje tylko 60.000 cnrzc.cijańskich 
Niemców, którzy rozprószeni są po całym k ra­
ju i m ają własne szkoły, subwencyonowanc 
przez Wydajał krajowy. Dopiero od półtora ro­
ku ze strony związku Niemców w G alicy i pod­
jęto rozmaite kroki nie dla strzeżenia mtere 
sów Niemców-, których nikt nie tyka, ale ażeby 
ich podburzyć.

Pos. S t r e r  s k y :  To nieprawda. Je s t to de- 
nuneyary i. Związek Niemców wj Galicyi jest 
stowarzyszeniem niepolitycznem, które jeszcze 
nigdy nie występowało politycznie.

Pos. B u z e k :  Czyi my co jest słusznem i wy­
praszamy sobie zakłócania spokoju w kraju ze 
stiony obcych

Mówca omawia następnie obszernie sprawę 
sanacyi finansów krajowych- którą uważa jako 
najważniejszą dla rozwoju państwa i wszyst­
kich jego części. W  związku z nią pozostaje 
reforma państwowej administracyi, oraz połą­
czone nią rozwiązanie kwestyi narodowościo­
wej. Problemów t pch nie będzie mógł parla­
ment pierw rj rozwiązać, mm nie nastąpi zmia­
na regulaminu, odpowiadająca dzisiejszym sto- 
suukum parlamentn.

M ów ca w y stę p u je  p rzec iw  teoryom  postaw io ­
nym ze strony soc.-demokratycznej na ankiecie 
dla sanacji finansów krajowych i stw ie rd za , że 
adm inistracja autonomiczna jest adm ir.stracyą 
zbawienną dla klas nieposiadających. Je s t fał­
szem twierdzić, że samorząd jest administracyą 
klasową. Autonomia jest przeciwnie raczej in- 
stytucyą d la  opodatkow ania  p o siad a jący ch  klas 
na rzecz uiezamużnyck (Potak iw ania ' u Pola­
ków'), dlatego reforma fin an só w  krajowych w 
pierwszej linii leży też w interesie meposiada- 
jących.

Dotychczas żaden ze środków używanych dla 
sanacyi fmanoow kraj. nie okazał się skutecz­
nym T a sanacja  byłaby tylko możliwą, gdyby 
admim tracya krajow a b j u  zrówmauą z admi- 
nistracvą państwową i gdyby miała własny sy­
stem pouaikowy do dyspozycyi; byłby to poli­
tycznie najodpowiedniejszy środek do sanacyi 
finansów krajowych. Obecnie istniejące prawo 
finansowe sejmów, polegające na zasadzie abso- 
lutystycznej, mn<i być zmienioneir, przedtem je­
dnakże należy zreformować całą adm inistrację 
państwową i w związku z tem rozwiązać kwe- 
styę narodowościowa. Przeciw zaprowadzeniu 
narodowej autonomii na zasadzie terytoryalnej, 
mówca o ile chodzi o G alicję — musi imieniem 
swej party i stanowczo się zastrzeaz.

Mówca omawia następnie konieczność rarzą- 
Jzeń, które musiałyby prowadzić do grunto­
wnej reiormy finansów krajowych. Przedewrzy- 
stkiem należałoby finansowa podstawę autono­

mii Krajowej bardziej wzmocnić. Cały szereg 
dodatków krajowych jest tylko wydatkiem w 
pornczonym zakresie działania; wydatki te po­
winno objąć państwo, ponieważ prowadzi ad­
m inistrację. Do tego przychodzą te gałęzie, 
które należą do wspólnego zakresa działania i 
zarządu • antunumteanego, w pierwszej linii 
szkolnictwo ludowe.1 Tutaj kwota, uiszczona 
przez państwo, ^owinna być ustanawianą po- 
uług ilości dzieci obowiązanych do nauki szkol­
nej; w latach najbliższych wyniosłaby ona ogó­
łem 50 milionów. Stanowisko, że środki, po­
trzebne do tego, tylko pizez podwyższenie po 
datków bezpośrednich mają b jć  uzyskane, a 
poaatków konsumcyjnych nie należy tu wcią 
gać —  jest niesłusznem. Podwyższenie takie 
wywołałoby przedewszystkiem podrożenie cen 
pomieszkali > o trawiłoby się w pogorszeniu po­
łożenia przemysłu, rękodzieła i handlu. Te kon- 
sekweucye jednakże byłyby jeszcze poważniej­
szemu aniżeli podwyższenie ceu wódki, piwa i 
ewentualnie tytoniu (Oklaski u Polaków).

Pos. R o b i e k  zaczyna w języku słoweńskim, 
poczem przemawia1 po niemiecku, podnosząc 
skargi Słowieńców na poiu szkolnictwa.

Dalsi mówcy występowali za reloimą regula­
minu Izby, celem zapewnienia zdolności Izby 
do pracy.

J\a tem obrady przerwano o godzinie pół do 
10 wieczór.

Następne posiedzenie w piątek.

formy ustawy wojskowej natychmiast znowu 
zostały podjęto i rezultat przedłożony w naj­
krótszym czasie Izbie.

Po dalszej jeszcze dyskusyi obrady przerwa­
no. Następne posiedzenie w 'piątek.

£  E c ^ i s y i  w $ j s k o w @ j .

(Telefonem).

Wiedeń. Na wczorajszem posiedzeniu koraisyi 
wojskowej minister obrony kraj. G e o r g i  o- 
świadczył w sprawie in terpelacji o tajne roz­
porządzenie, zakazujące wojskowym używania 
protekcji posłów, że rozporządzenie to zwiaca 
jlk o  na to uwagę, iż prośby należy przedkła­

dać uiodze służbowej, a nid używać wpływu 
tizetm h b O posłdch w tem rozpoiządzemu 
wTogole me ma mowy.

Dalej oświadczył minister, że r e f o i m a  u- 
s t a w y  w o j s k o w e j  k o n i e c z n ą  j e s t  za­
równo ze stanowiska ludności jak  i administra­
cyi wojskowej. Nowa ustawa wojskowa opiera 
się n a  d w u l e t n i e j  s ł u ż b i e  w o j s k o w e j ,  
która jednakże od razu nie da się wprowadzić, 
lecz ty 'ko  stopniowo, po odpowiednich przygo­
towaniach, stosownie do  ś r o d k o w  ma c e -  
r y a 1 n y c h, jakie będą stały do dyspozycji, 
oraz stosownie do M o ś c i  ż o ł n i e r z  y, t. 
odpowiedniego pomnożenia kontyngentu rekruta. 
Celam umożliwienia liberalniejszego postępowa- 
uia przy załatwiania próśb o trwałe młopowa- 
nie, zamierza minister chwycić sie prowizorycz­
nego środka, aż do chwili sfinalizowania no­
wej ustawy wojskowej, mianowicie rekompensaty 
za ubytek powstały skutkiem trwałego urlopo­
wania. Reformę tą  przedłoży minister przy naj­
bliższym kontyngencie rekruta.

Prezyuent ministrów bar B e c k  oświadczył, 
że rząd stoi na stanowisku 2-lctniej służby 
wojskowej i wprowadzenie jej uważa za swój 
cel. Wypracowane w swoim czasie odnośne 
przedłożenie należy dostosowmć do onecnych 
warunków, poczem rząd porozumie się z mini­
sterstwem woiny i rozpocznie rokowania z  rzą­
dem węg

W  sprawili podwyższenia płac oficerów i żoł­
du żołnierzy prezydent powołuje się na znany 
wniosek L a to u ru - S c h ra f f la ,  przesłany jako 
„nuntiusn" do delegacji węgierskiej i oświad­
cza, że zawarte w „renuntium" austryacł lein 
żądanie d o d a t k u  dla aastryuckich oficerów 
armi? i marynarki od 1 stycznia 1909 r. w su­
mie 6 3 miliona, względnie -360.000 równało się 
mniej więcci sumie efektywnej p o d w y ż s z ę  
n i a  p ł a c  od 1 maja 1908 r. Na tej podsta­
wie oba rządy rozpoczęły rokowania, które do­
prowadził) do k o m p r o m i s u ,  wmbec czego 
nie można mówić o zwycięstwie jednej i klę­
sce drugiej strony.

Kompromis okazuje dążenie uwzględnienia 
owych zupełnie uporządkowanych stosunków, 
które obecnie istnieją między A ustryą a Wę­
grami. Piezydont zapewnia przytmn, że przy 
rokowaniach nie było umowy o jakichkolwiek 
ubocznych koncesyach  n a tu ry  narodow ej co ao 
armii i że n i e  p o c z y n i o n o  n a j m n i e j ­
s z y c h  n a w e t  k o n c e s y j .  Rząd węg. nznał, 
że w danej sprawie chodzi tylko o ekonumicz- 
na-wojskow'e żądania, nie mające charakteru 
politycznego ani narodowego.

Co się tyczy urnowy w sprawie żołnierzy, do 
końca r. 1912 dla polepszenia materyalnej ich 
syiuacyi wyda się 25 milionów, a  od tego cza­
su począwszy, rocznie zażąda się o 2 miliony 
o-oron więcej, aniżeli według uchwały delegacyj 
byłoby koniecznem. Kompromis więc, co do 
żołnierzy, przewyższa o 2 miliony to, czego żą­
dała delegacya.

»vwestya w jaki sposób ma być przeprowa­
dzone polepszenie wikłu i w  jakiej f« raie na­
stąpi podwyj.s? .nie ^lac, nie jest jeszcze roz­
strzygnięta » tyle tylko jest pew^em, żb żoi- 
nierze otrzymają polepszenie materyainego po­
łożenia .o 7 nań, co daje w sumie ową nad­
wyżkę 2 milionów

W reszcie oświadcza prezydent, że zaw arty 
obecnie kompromis w kwestyi g a i oficerskich 
i żołdu żołnierzy, jest — zdaniem m >wcy -— 
wynikiem znacznie polepszonych stosunków mię­
dzy Austryą a Węgrami i życzyć sobie należy, 
aby takie stosunki i nadal pozostały.

Pos. G o g e n b e r g  wniósł rezolucyę, wzy­
wającą rząd, aby prowadzone w roku L904 
z rządem węgierskim rokowania w sprawie re-

z dnia 28 maja.

Wiedeń. Z okazyi ślubu ks. Gotfryda Hóllo 
z arcyksiężniczką Maryą Henryettu odbyła się 
wczoiaj w Burgu uroczysta renuncyacja po 
przemowie, wygłoszonej przez cesarza wobec 
zgromadzonych ministrów i dygnitarzy

u

poracye, które wręczyiy mu adresy. Na zapro­
szenie lorda-mayora, prezydent Fallieres był 
wczoraj na śniadaniu w Guildhall, gdzie lord- 
mayor wręczył mu aares, na Który prezydent 
odpowiedział krótką jirzemowę, wyrażając u- 
c z u c i e  s e r d e c z n e j  p r z y j a ź n i ,  jaka pa­
nuje m i ę d z y  F r a n c j ą  a A n g l i ą .

W sprawie zjazdu jrszechstatoiać-

naw w iija - w cerkwi.
Lwuw. Ja k  donosi filia Biura koiesp. na pod­

stawie autentycznych informacyj, nieprawdziwe 
jest doniesienie „Diła" ’ o rzekomem przepro­
wadzeniu przez władze polityczno uizędowej 
rew izji w grecko-katolickiej cerKwi w a  k a 1 e 
w poszukiwaniu za u k r y t ą  b r o n i ą ,  przy- 
czem — ja k  doriosło „Diło“ — „komisarz bu­
szować miał w każdym zakątku świątyni Bo­
żej nawet po ołtarzach". Natomiast praw dą 
jest, że kierownik starostw a w Borszczowie, 
otrzymawszy i poważnej strony doniesienie, że 
w piwnicy pod cerkwią w Skale znajduje się 
skład biuni, polecił urzędnikowi starostwa. aDy 
w chai l ite rze  ściśle prywatnym bez munduia 
udał się do proboszcza w Skale i poufnie go 
o tem doniesienia poinformował wraz z prośbą, 
aby ks. proboszcz sam przekonał się o pra­
wdziwym stanie rzeczy. Było to jeszcze w dniu 
5 maje. Proboszcz najchętniej uczynił to. wy­
kazał dowodmie, że p o d  c e r k w i ą  n i e m a  
d a w e t p i w n i c y ,  przyczem sam zaprosił ko- 
misaiza do zwiedzenia cerkwi. Kom.sarz, czy­
niąc to, zastrzegł się wyraźnie, że nie przepro­
wadza rewizyi.

O z# 3lhnie Sejiaa czcs'rl8(jo.
Praga. Dzienniki wieczorne donoszą, że W y­

dział krajowy uchwalił jednomyślnie polecić 
marszałkowi, aby prezydentowi ministrów przed­
łożył prośbę Wydziału krajowego, by Sejm cze­
si* zwołany został jeszcze pized sesyą jesienną 
Rady państwa o ile możności na 8 tygodni bez 
przerwy, celem ukonstytuowania się Sejmu i 
W ) działu krajowego, oraz załatwienia koniecz­
nych spraw krajowych, przedewszystkiem bud- 
żetu. u  , m  >

A n & y c m c f e .
Wiedeń. Cesarz przyjął wczoraj po południu 

na osobnem posłuchaniu ambasadora Stanów 
Zjednoczonych Ameryk* północnej F r a n c i s a ,  
który wręczył monarsze życzenia z powodu ju­
bileuszu od prezydenta R oosevelta.

W  ciągu popołudnia cesarz przyjął tak/.e 
węgierskiego m inistra oświaty hr. A p p o -  
n y l e g o .

"ialżepf® podatna octowego.
V» edeń. „N. F r  Presse" donosi, że z powo­

du zaniechania zniżenia podatku od cukru w 
kołach parlameutarnych rozważają dwie propo- 
zycye, a mianowicie z n i ż e n i e  p o d a t k a  
n a f t o w e g o  i p o l e p s z e n i e  p ł a c  p e r -  
s o n a l u  p o c z t o w e g o  i k o l e i  p a ń s t w .  
W  kołach poselskich proponują zniżenie poda­
tku naftoirego do połowy, t. j. z 13 koron *ia 
6 l/s kor., co stanowiłoby dla skarbu państwa 
roczny ubytek 9 m: ionów koron. Polepszenie 
płac personaln pocztowego i kolei państwo­
wych w ym agałby  rówmież kilku milionów ro­
cznie.

Reforma art^aifnlstracjl d£fcr pafi- 
siwowycSń

Wiedeń. W ministerstwie rolnictwa wyzna­
czono na zarządzenie ministra dr E b e c h o c h a  
kormsyę, ktura ma przygotować reformy admi­
n is trac ji dóbr państwowych i funduszowych, 
gdyż obecne postanowienia nie odpowiadają już 
więcej wymogom, jakie musi się stawiać do *ak 
wielkich administracyj. Reforma ma zwłaszcza 
doprowadzić do uproszczegia i potanienia admi­
nistracyi i do żywszegu kontaatu z życiem 
piaktycznem. Zwłaszcza zami irzonem jest wcią­
gnięcie do k o m is ji ta k ż e  praktycznych sił n 
dziedz iny  le śn ic tw a  i  gospodarstw a .

$ejsn węsters&L
Budapeszt. Sejm węgierski przyjął bez dy­

skusyi sprawozdanie kom isji prawnicasj, podług 
którego przeciw' - byłemu prezydentowi sejmu 
P e r c z e l o w i  i byłemu sekretarzowi C s a -  
v o s s y ’finin wdrożone ma być p o s t ę p o w a ­
n i e  o o d s z k o d o w a n i e  za sumę wydaną 
w s.yoim czasie na 40 trabantów.

Następnie w odpowiedzi na interpelacyę po­
sła M e z d f f y  w sprawie r e f o r m y  w y b o r ­
c z e j ,  oświadczył ministe'1 spraw wewnętrznych 
hr. A n d r  a s s y, że miał wpraw dzie z imiar 
przedłożyć reformę wyborczą jeszcze na wiosnę, 
ponieważ jednakże widzi, że przed latem nie 
da się ta  ustawa ukończyć, a nie bvłoby sto- 
sowuem obrad nad taką nstawą przerywać — 
postanowił o J r o c z y ć  p r z e d ł o ż e n i e  do  
j e s i e n i ,  i przy rzeka, żo wtedy uczyni to na 
jednern z pierwszych posiedzeń. Co się tyczy 
szczegółów, nie uważa za w okazane i potrzebne 
dziś ie podawać

Odpowiedź ministra została przyjęta do wia­
domości.

Falllerćs w Anglii.
Londyn. Prezyaent F a l l i e r e s  przyjął wczo­

raj ciało dyplomatyczne a następnie liczne kor-

Petersburg, W obiedzie, wydanym przez klub 
polityczny na cześć posłów K*amarza, Illibcwi- 
ckiego i Hribara, wzięło udział 40 posłow ao 
Dumy z rozmaitych /rak cy j, wśród nich także 
pos. D m o w s k i  i Ż u k ó w  s k i .  Pos. hr. U- 
w a r ó w  wygłosił mowę, w której podniósł, że 
nip obiecuje sobie wiele po podróży przedsta­
wicieli Słowian do P etersburga," gdyż wybrali 
oni czas niekorzystny,’ Rosya bowiem obecnie 
zanauto jest zajętą swojemi sprawami. Niebez­
pieczeństwo pangerraanizmn zanadto się prze­
cenia.

Jak  mało mają widoków wszeclislowiańsbie 
dążności, można się przekonać choćby ze skła­
du esób, biorących udział w bankiecie, gdzie 
obok sielie  zasiadają tak wielcy antagoniści, 
jak D m o w s k i  i A l e k s i e j e w  z Warszawy.

Petersburg. Pet. Ag. tal. donosi: Pos. K r a ­
m a r z  został wczoraj przyjęty przez prezy­
denta ministrów S t o ł y  p i  n a  na półgodzinnej 
audy encyi.
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Kraków, czw artek 28 maja 

K a l e n d a r z y k  k o ś c ie ln y W n ie b o w s tą p ie n ie  
J .  J . i Angnsta.

K a l e n u a r z y k  a s t r o n o m i c z n y  Wschód 
słońca o gouz. 3 m. 41 , zachód o godz. 7 min. 33; 
długość dnia gudzin 15 min 62.

T e a t r  m i e j s k i  w K r a k o w i e :  „Król Sta­
n is ław  A agnst“.

T e a t r  l u d o w y :  po południu „Trójka h u lta j­
ska", wieczorem „W esele Fonsia".

F e s t y n  w parku dra Jordanu na szkoły pol- 
8tie na kresach. -

P o s i e d z e n i e  krakowskiego Koła Tow arzy­
stw a nauczycieli szkól wyższych w sali uniw ersy­
te tu  Jagiell. o godz. 11 przed południem.

T e a t r  r o z m a i t o ś c i  w parku Krakowskim: 
przedstawienie o godz 8 wieczorem.

T e a t r  K i n e t o n :  PrzecLtawienie kinem atogra­
ficzne o 3, 5, 6 3/r  i 8 1/* wieczorem.

W  p i ą t e k .

T e a t r  m i e j s k i  w K r a k o w i e :  „G araleria 
rustieana" i „P ajace".

W a l n e  z e b r a n i e  Tow arzystw a rybackiego 
w sali Rady powiatowej (P ija rsk a  1) o godzinie 3 
po południu.

T e a t r  r o z m a i t o ś c i  w P arku  krakowskim: 
przedstaw ienie o godz. 8 wiecz

T e a t r  K i n e t o n :  Przedstaw ienie kinem atogra­
ficzne o godz. 5, 6 J/ ł  I 8 1/,

T e a t r  m i e j s k i  w e  L w o w i e :  Dziś po pop.: 
„Św iat bez mężczyzn", wieczór: „Mąż trzech żon'- 
ju tro : „Nieb.eska myszka"

Za duózę s. p. Tadeusza Romanowicza odpra­
wione zostanie staraniem  wydawnictwa „Nowej 
Reformy" żałobne nabożeństwo w piątek dnia 29 
b. m o godz. 9 rano w kościele 0 0 . Kapucynów, 
jako w piątą roczricę śmierci.

Następny numer „Nowej Reformy" z powodu 
przypadającego dziś. św ięta W niebowstąpienia w yj­
dzie w, piątek po południu, o zwykłej porze.

Z teatru. U schyłko sezonu, juk zwykle, przy­
chodzi pora występów gościnnych i debiutów. —  
W czorajszy wieczór rozpoczął się wznowieniem da­
wno niegranego sympatycznego obrazka Lucyana 
Rydla „Dla szczęścia". T a prawdziwa perełka w 
dorobku scenicznym autora „Jeńców" obudzą za­
wsze żal, że autor n u  poszedł szykiem  natchnie­
nia. które mu podyktowało ten szczerem uczuciem 
przepojony ntwćr. Bylibyśmy może d o czek ali się 
rdzennie polskiego m ieszczań sk ieg o  dramatu, na 
który z ta k ie m  u tęsk n ie n iem  czek a  nasza lite ra tu ra  
sceniczna.

-W ystępująca w charakterze dobiutantki w roli 
Ja lli p»nna Żmijewska przedstaw iła się jako ma- 
toryał .cielce obiecujący. Zgrabna postać i tigura, 
żywe oko, głos jasny  i sympatyczny, dykeya wy­
raz ra poprawna, a nad tem wszystkiem duży 
zasób inteligencyi 1 odczucia charakteru roli spra­
wiły, że w grze młodej artystk i Ju lia  sta ła  się 
równorzędnie sympatyczną i zajm ującą postacią 
z pozostałem! dwiema rolam i sztuki. W  grze p. 
Żmijewskiej był wdzięk młodości i inet w sceniczny, 
będący zadatkiem talentu.

W  Fredrowskim „(deldhable" przypomniał oię 
publiczności dawny długoletni I sympatycznie za 
pisany pracownik sceny krakowskiej } p. an ton i 
Siemaszko Rola bohatera znakomitego utworu, oj­
ca komedyi polskiej, należy do popisowych w re­
pertuarze p. Siemaszki. W zorował ją  artysta  w za­
sadniczych konturach na niezapomnianej kreacy 
ŻółkowsDego a ten szczegół je s t  n ie w ą tp liw ie  Ja j- 
lepszą dla niej rekomendacja- Hka 1 *t na ’ ir- 
sz a w sk ie j scenie nie zm ien iło  zasadniczych cech 

w tysty, który nie wykraczając po za urobionygry
koncepcyi, pozostaje zawsze bar- 
i poprawnym przedstawicielem

ty p  a r ty s ty c z n e j  
dzo sumiennym 
Geldhaba

W  roli F lory występowała jako gość 
zdobywająca wdziękiem gry i dobrem 
postaci zasłużony oklask.

Całość obu sztuk szła gładao i składnie, top.
MfiZyka kościelna. Dziś, jako v dzień W niebo-

p. Snlima, 
ujęciem tej

wstąpienia Pańskiego, w kościele N. M. Panny 
wzmocniony chćr maryucki z tow. orkiestry  13 p. 
p. odśpiewa pouczas sumy o gedz. 10 mszę F ran ­
ciszka SchBpfa C-dur, oraz na Graduale i Offerto 
riun* kom pozycje. ks. Molittora i ks. MUtarera 
„Ascendit Deus".

Tow arzystw o-W ielkopolan. Onegdajsze zgro­
madzenie Tow. W ielkopolan w Krakowie, było nie­
zwykle liczne, wzięło w niem bowiem udział około 
stu członków i gości. Prezen p. Filipowski, podzię­
kowawszy w serdecznych słowach za tak  znaczny 
naział, dobrze wróżący o dalszym rozwoju Towa­
rzystw a, udzielił głosu pannie Ruszezyńskiej, k tóra 
w godzinnym blisko, z werwą wygłoszonym odczy­
cie, dała pogląd na twórczość I idee przewodnie 
Stanisław a W yspiańskiego. Następnie redaktor p. 
Maćków sKi referował o celach i  zadaniach Towa­
rzystw a W ielkopolan, które bynajmniej n :e ma 
dążności separatystycznych, lecz p rzed  vvnie, p ra­
gnie wytworzyć jaknajściślejozą łączność ■ między 
braćmi z zaDoru pruskiego i Galicyi. Po krótkiej 
dyskusyi na ten temat, uchwalono utworzyć oso­
bne biuro informacyjne przy Towarzystwie i odbyć 
wspólną wycieczkę do Skały Kmity w niedzielę 
dnia 31 b. m. Po załatw ieniu tych sp n w  prezes 
p. Filipowski zamKnął zebranie.

Podib gimnastyczny „Sokola" krakowskiego 
odbędzie się dnia 7 czerwca, w pierwszy dzień 
Zielonych Świąt. Popis urozmaicony będzie liczne- 
mi a trakcjam i a.tystycznem i, których urządzeniem 
kieruje prof. Świerzyński. Program  tago kierm aszu 
będzie wkrótce ogłoszeń;. —

Wycffcczica kupców i przemysłowców polskich
do Pragi. Liczba zgłoszonych uczestników z Gali­
cyi, z Królesłwa Polskiego i z P o zn ań sk ieg o , prze­
kroczyła już cyfrę 400. Termin przejmowania 
zgłoszeń przedłużony zos ał do dn*a 1 czerwca, 
a po upływie tegoż żadne dalsze zgłoszenia me 
będą u w z g lęd n ian e  w-otec wielki oj liczby uczestni­
ków. W  celu ułożenia programu wycieczki współ 
nie z komitetem kupieckim praskim , wi jechali do 
P rag i przewodniczący kr&k. kom itetu radca August 
PoręDs . I członek Komitetu p, JŁaryan Doskowski. 
Celem w yrobienia ulg kolejowych wyjechał do Wie- 
anit. członek komitetu radca ces. p. Leon Schiller. 

Wycieczka „Eleuteryi" do D jb ia  odbędzie się
w niedzielę 31 b. m. Uczestnicy zechcą się zebrać 
na dworcu kolejowym, w korytarzu na lewo o godz, 
* / ,2 . Udział w wycieczce bezpłatny.

Majówka glmnazyjm chyrowbkiego. Z Kro­
ścienka piszą nom: Niezwykle miła wrażenie od­
nieśli mieszkańcy m iasteczka naszego w dnia 20 
b. m. Przybyło do nas osobnym pociągiem z uma­
joną lokomotyw-ą całe gim nazjum  chyrowskie z pre­
fektem ks. N urko« shim i dyrektorem ks. KulsJoi- 
ferem na doroczną majówkę, urządzaną z wielką 
Uroczystością w lasach tutejszych. Młodzież przy. 
była z dwiema swemi muzykami i przez bramę 
tryum falną zbudowaną z zieleni udała się do lasu 
na kilkugodzinną zanawę, która najmilsze nieza­
wodnie postawi uczestnikom wspomnienie. Kio wi­
dział rozpromienione nciecbą twarze dziatwy, je j 
niekłam aną radość i wdzięczność, jaką okazywali 
swym nauczycielom, pcimie, jaką uciechę zgotowali 
kierownicy zakładu sw ym '  wychowankom, którzy 
dzień majówki w Krościenka we wfizięcznej prze­
chowają pamięci.

Tow. miłośników cytry urządza wieczór mu­
zyczny w poniedziałek dn. 1 czerwca o godz. l / ,8  
wieczorom w sali hotelu Saskiego- Bilety do na­
bycia wcześniej w księgarni S. A. Krzyżanowskie­
go (Linia A-B), a v dz!eń wieczoru w kasie 
w hotelu

Odznaczenie krakowskiego fotografa. W łaści­
ciel znanego zakładu fotograficznego w Krakowie, 
p. Edward Pierzehalski, otrzym ał na wystawie hy- 
gieniczno-przemysłowej w Paryżu najwyższe odzna­
czenie i medal złoty za doskonałe fotogrs fle. Od­
znaczenie to je s t tem zaszczytniejsze że za foto­
grafie z Galicyi uzyekal je  tylko p. P ierzehalski.

Najły zgon. Mężczyzna zm arły we wtorek wie­
czór w kaw iarni p. Dobrzyńskiej na plantach, na­
zywa się Miinz 1 był kupcem ze Lwowa. —

S iadam i k s E ulenburga, Zą Lwowa telefonują 
nam: „K uryer Lwowski" donosi z Zakopanego, że 
powszechną sensacyę na całem Podhalu wywołało 
w y d a len ie  z Zakopanego w łaściciela pbnsyonatu 
„L iliana" p. W ern itza , homoseksualisty. Kary, ja ­
kie na niego nakładano za występki przeciw mo- 
rrlnnśr.i( pozostawały bezskutecznemu Ostatetecznie 
postępki tego pana sprzykrzyły się policyi i za­
rządziła jego wydalenie. -Tak słycnac, p. W ernkz 
wyj- chał do Niemiec.

Morderstwo W Tuligłowach. Ze Lwowa tele­
fonują nam: B adania stanu umysłowego sprawców 
morderstwa w Tuligłowach zostały już ukończone. 
Lekarze orzekli, że obaj mordercy są symulantami. 
Jeden z nick przestał jn i  udawać ohłąkanego, — 
drugi symuluje jeszcze.

Z sądów wojennych. Pism a w a rsz aw sk ie  dono­
szą: .Sąd wojenny - skazał na śmierć przez powie­
szenie 18-letnich wyrostków: Falisiaka, Morskiego 
i Ignanaka, o.-karżonych o napad bandycki na k a ­
s je ra  fabryki Zalumana.

B andytyzm  w  rfa rsz a w ie . P ism a w arszawskie 
donoszą: We wtorek, o 5 po południa, do Kantoru 
inbryki ołówków St. Majewskiego przv ulicy Kró­
le* skiej 1. 29 w targnęło trzech uzbrojonych opry- 
szków i skier walo luty rewolwerów do dwóch pra­
co. . ików, którzy w owej chwili znajdowali się 
w kantorze. Steroryzowawazy w ten sposób obu 
bezbl onnvch, bandyci skrępowali ich sz n u ram i I 
cbrewidowali, a znalazłszy u jednego w  kieszeni 
klacze kasowe, ro z w iąz a li m u ręce 1 zmusili do 
otworzenia kasy ogniotrwałej.

W  kasie było około 450 rubli i te też stały  się 
łupem bandytów, którzy, zikazu jąc  pracownikom 
ru sz a ć  się  z miejsca, wyszli z kantoru i przeszedł­
szy spokojnie przez podwórze, znikli w ruchu ulł- 
iznym Bandyci byli dobrze ubrani; w jednym  i  
nich napadnięci pracownicy poznali opryszka, który
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Ju i raz uczestniczył w podobnej' «perac ji baudy- 
ekiej.

Odsłonięcie pomnika y&reszmartyego. Z Bu- 
lapeszta teL grafn ją : Z o k cz jl odsłonięcia puuinika 
Vereezmartyego przybyła tu  dppntacya polska, zło- 
iona -i 34  waób, w  ’em 30 etadentów. Depntacyę 
\ą przyjęła w Budapeszcie kolonia polska a preze­
som drem Julinsaom  Barad jm  na czele, ^irazstu- 
fenc i budapeszteńscy. Bezostniey zwiedzali gmach 
parlam entu, mauzoleum Kossntna i  inne osobliwo- 
M  Bndapesztn. Na cześć g .śe l miasto dało ban­
k ie t na Wyspie Małgorzaty.

Wielka powódź, z  Nowego Ju rka telegrafują: 
Dingotrwałe nlewy wywołały w stanie Teksas ol­
brzym i, powodz. k ia s ta  U alias i F ort W ortłi sto- 
Ją znpeuiie pod wodą. Przeszło oOOO >u6b pozba- 
w knycŁ je s t dacLu nad głową. Utonęło podobno 
&00 Dsoo, przeważnie Mn zynow.

Bach przeje tday  eh. *■
Kr*' jw , J8 m aja.

88AND-H0 TEL: Hr. S. Plater-Zybe.k z Mochowa, Hr. 
Ł  Szeptycki 1  Diiewiętnik, J  A DiLugieYwski 1 Clt- 
oUaiida. Hr. L. Szepty: ki _ z Przyłbic, Dr E. Patoai ze 
Lwowz. A. Żurowski z Wiśnioweżyka 'Podole ros.), W. 
W bniewakł a Balio O Dawid a Frankfurtu n. Menem, 
L. Kreozmai a Soucwie , Esfcńiie Deseń z Łyenn (Fran- 
k-A

HOT u .  aiwKuWGKI Ur W iinjuek. z r o d n ą  z Wil­
la ,  J Poli de Pollen- Łr, z Kijowa, Ł  W. Ponińskj z 
a rodziną z Gaucyi, Ł. Weima. 1 Franfurtu A. Heroche 
a Izege, F. Zdziechowszi z rodziną z Rzędowio (Król 

K. i , 1 „ji‘ rz-Krem - ze Lwowa, I  F™5atkowska z 
■ ror_ą 1 Wadi wio W. Poklewska z Tyś'.a A. Starayk- 
■ka z Kalisza, J. maciąga z ‘i  arnowi K. Jernas z Gdań-
•ka, 3 Szankowak< z rziewięcioł, T. Maeknicki z Ję­
drzejowa K rti Pola.j, K  Majewski z zoną ze Skały. Z 
Boi ji_u a Kaz-miery Wielkiej, B. zdenkiew bz z żoną
■ Warazawy. L Popie’ ■ rodziną ee Sciberzy* A. Ar*y- 
•tek ■ córką ■ Ciei zyna. A. Pyvel z toną 1 Ł»aoLa, St. 
Cwwiśzkl a Iwachnjwt z (Podbiel Hr. E. Aaiset z Me- 
lyołaan, B. de CaUlarate z Montelimar.

HOTEL SASal: J  Ka pińska z W am awy, a  Zunmer- 
k u n  z Hamburga, M. Weisa z Kiosterneał T g  a, Z. Gzer- 
wiśzl * W orna wy, D, Frankenstein z Wiednia, J. Ko­
sko 1 Kijowa, J. Grcjser z Wiednia, E. Popper z Wie­
w a ,  B John z Magdeburga, E. L-gUł z Pragi, S. Papp
■ L t t ł j i u ,  J . Grota ■ W iadai., 8. Ko.ka ■ Jfizeipola,

B Gibiata z Gliny, 3, Grodzice! z Dąbrowy, J. Kiemi 
eki z Markoszowa. v

MOTEL POD ROTĄ: F. Piwowar 1 Dąbrowy góra., Z. 
Rehs z Wiednia, B. Chłapowscy z Niemiec 'Król Pul.). 
F Bnrksrt ■ Cieszyn: . E. K iaeijńska z o*ieą z Budzo­
wa, P. Zyp z Częstochowy, J. leliński z Warszawy, S. 
S. Niesiołowscy z Poznani.. 8. d > Kr^scyńcki z War­
szawy, J Kasprzyccy ze Lwowa K Wasiecki u Kijowa, 
A.‘ Jasielski z Wiednia, A. Wodzińska 1 W rocławia, a . 
Kamiński -  Pr.emyśla. F Pośleeki z Zawiercia. Wład. 
Janicki z Siedlisk (Król. Pol.), F, Majer z Warszawy.

GUSTAW MAYRINK.

T i t ł i  mm.
łCiąg dalszy.)

— A ludki; proszą mi także oowiesió tu­
taj —  aodaję głośno, ażeby nie wzbudzić w da­
mach żadnego podejrzenia.

Tini Mini sama robi zamówienia u płatni­
czego.

—  Najprzód proszą przynieść kawioru — 
proszę przynieść całą puszkę blaszaną,- żeby 
nia potrzeba ustawicznie dzwonić... — Kawior 
jest bardzo zdrowy —  zwraca się do mnie i 
rzuca mi płomienne spojrzenie.

—  W mojej ojczyźnie fcażdy dientelman 
nosi naw et zawszo cytrynę ze sobą — odpo- 
wiauan z wyrazem głębokiego przekonanie.

—  Kawior niestety już wyszeuł, może sa r 
dynki w oliwie?

Tini Mini zaizyna się oburzać: Ależ przed 
chwilą widziałem na bufecie pełną jeszcze 
puszkę,
" — To był śrót w puszce — odpowiaaa od­
powiada odważnie płatniczy, pomny otrzyma­
nego napiwku. —

— Zatem rrk i — dwanaście sztuk.
— Tini, to bardzo ciekawe imię i rzadkit 

przytem — zwracam się do n e j. kiedy zała­
twiła zamówienie.

N 0  W  A  B B F O E M A

— Tini, to moje imię sceniczne; na imię m 
ida. „So eiue wie d’Ida, was nocn n.a da".

—  Cudownie łaskaw a pani! “Pani j.'st nad 
wyraz dowcipna, jak  zresztą wszystkie W ie­
denki.

— To samo nuzym uje także zawsze i hra 
bia Nieprawdaż, Tini? —  w trąca się stara  ze 
słodkim uśmiechem. _

— Ten urabia, co to tak i zazdrouny za­
wsze? —  zapytuję;. , "

— To pan wie?...
i -  Hrabiowie są zawsze zazdrośni —  Drzmi 

moja odpowiedź.
T raktuję szansonetkę, jakby jaką grand da­

mę i popisuję się przed nią nigdzie jeszcze niw 
widziałem.’ egzctycznami manierami. — Starej 
wiedźmie pot już zaczyna występować na czoło 
od ciągłego obowiązkowego uśmiechu. Tini Mi­
ni zaczyna robić hamowaną okrytą namiętność, 
a w duchu dodaje mściwie jedno 2ero do li­
czby, stojącej w związku z pieniądzmi, zaw ai- 
tern. w moim portfelu.

— Niech ją  pani pomnoży przez p ięć! —  wy­
rywam się znienacka,

Mała wstrząsa się z przerażenia: Jakim  spo­
sobem pan mógł wpaść na to, co tu  pan mówi?

— Czy on inyśi. umie czytać? — myśli so­
bie w duchu.

PrzyzwoitKa gapi się na mnie wołowenu 
oczami i myśli, żem dostał pomieszania zmy­
słów. Zastanawiam oię nad tem, jakby im tu 
dać jaką zawiłą, niejasną oapowiedź, gay kel­
ner przynosi raki.

Obie „damy" czekają zakłopotane, co też 
znowu nad zwyczaj uego pocznę z rakami. J a  po­
zwalam im czekać i czyszczę troskliwie swój 
munoki.

S tara zaczyna cbrząkać i naciskać palcami 
wszystkie trzy podbiódki naraz; młoda popra­
wiać coś kuło bluzki.

Wreszcie lituję się nad niemi, spoglądam 
% politowaniem na swoje paznokcie, biorę raka 
i zawijam go w swoją serw etę, k tórą kładę na­
stępnie przed sobą na stole.

Czw artek, 27  M aja ] 9 0 8 L

Tini już poszła ta  moim przykładem, tylko 
stara nie ma jeszcze dostatecznej odwagi.

Potem walę z całej siły pięścią w rak«. w 
serwecie i ■wyciągam z niej zmiażdżone jego 
szcząiki. tstaia tiętw ieie z podziwu.

—  Plamy z raków nie puszczają przy praniu — 
wyrywa się jej nagle.

— Stul gębę — syczy półgłosem mioda i 
daje jej kopniaka pod stołem

W  mojej duszy dyabli tańczą kankana z ra­
dości. "  -

—  Rońskio było kwaśne, a burgandzkie mę­
tne —  rzekła do mnie mała Ida, ogromnie u- 
szezęsliwiona, że SKończyło się juz to głupie 
jedzenie, a wraz z niem sposobność nieprzyje­
mnego blamażu. * ' * * • '  — ’ * '

S tara tyiso jeszcze szukała czegoś po stole 
poruszała chciwie zgłodniałą paszczęką.
—  Widzisz, s ta ra  bestyo, —  myślę sobie — 

gay Dy ś Się była uczyła mitologu, w iedziałabyś 
teraz, co to za męki tnosił wtedy świętej pa­
mięci Tantalus.

„Ale teraz, czekaj głupi idyoto, teraz przyj­
dzie szampan, a pić może Każdy, jak  chcm tu 
już nie ma żadnych arabskich kawałów" — 
myśu sobie stara i rzuca mi jaszczaicze zja­
dliwe zielone spojrzenie.

— Płatniczy! Zamrozić u» razie tylko jedną 
flaszkę Pommery gofit amćricain, potem spro- 
onjcmy inaej mami, a teraz proszę otworzyć 
tę  oto kamionkę i pros.sę przy nieść do tego 
dwie szklanki od wody śtedniej wielkości, je 
aną dla łastaw ej pani starszej.

— Pani, panno Tini, nie ośmielam się tem 
częstować, gdyż trunek ten zanadto rozpala 
krew — zwracam się z galanteryą ao młod­
szej.

— A cóż tam takiego w tej kam: ince? — 
pyta mała z najwyższem zaciekawieniem.

—  Oczyszczona —  p« niemiecku: stołowe wi­
no; estto rosyjski napój orzeźwiający, który 1  
nas tak panowie, jak  i punie piją zawsze przed 
szampanem. O, widzi pani, wygląda zupę nie tak 
samo, jak zwyczajna woda — powiadam do

starej i nalewam jej szklankę, pełną a l  po m - 
me brzegi. ^
‘ Do własnej szklanki nalewam u iespostrzeże­

nie prawdziwej wody do picia.
— Trzeba całą szklankę wychylić odraza, bo 

inaczej napój smak swój caiy traci, więc po­
zwolę sobie pokazać łaskawej^ paui, jak się to 
rob1: o, widzi pani, tak...

—  Nie wiem, z jakich składników prouukują 
Moskale oczyszczoną, nie wiem, czy wogóle 
wynalazca tego trunku chodził kiedykolwiek 
jako żywy cziowiek po świecie, aie wiem tylKO 
tc jedno, że fcw&s solny i kwas siarkowy są 
wobec tego trunku letnią święconą wodą.

(Dok. nast.).
ił«3io»B— aUTP—.-ul— sil—— wn»m a   < - a

Odpowiedzklcy redaktor i WjdaWou 
M i c b a l  K o n o p i ń s k i .

3? k i
kiszone w wodzie b a r d z o  d o b r e  jak  i KOR 

NI1320NY poleca nandel

J Ó Z Z F A  L I T A W S H t E U O
Kranów, plac Szczepański 1. Stary Teatr.

Caleml beczbasaA 1 na — tzjRio.
W ysyłka na prowincyę odwrotnie.

W E l
ordynuje jak dawniej

B r  n u c i u i i  A u w i ń s m i

MuhDrażiascr. „E 5a!g ro s  Praiissen91

P i c  p k i  i  a t o w a ń .  f f i n r i :

p am ięta jm y

o T B * f ) i t 0 S e „ S d l ? S S i ’ M B § l 2 l “

W  i n t e r e s i e  w l a i n e g o  z d r » o w i a  ^ lO M F in le n  k a ż d y  i ą d a ć  w s z ę d z i e  t y l k o
 __________  ^ 3  « *

O ł J M J .  a l f  p n e d  l l c z a r n a l  u a ś !« M o w n .3 c tw iin l ,  k i ó r e  w  s s ta tm le U  c z a s a c h  sf<* p o ja w i ły  t 135 17 30 W z o r y  1 C e n n ik i w y s y ła  la b r ir k a  n u  A a d u l e  d a r a u  i  b ^ U t u le .

p r z y  u l .  F l o r y a ń s k i e j
m i- . . - , , -! . ,  - t

p o d  S r m ą

pięknie urządzony, w kompletne wyprawy kuchenne zaopatrzony, jake to naczynia porcelanowo, 
stalowe, emaliowane, aluminiowe, blaszane oraz przedmi oty luksusowe e różnych metali i majohk, 
sprowadzane z najlepszych źródeł, gpyzedasai pod przystępnemi warunkami, gdyż sam zajmując się 
urządzaniem wudociągów i oświetleniem gazowem, nie mogę nadpl prowadzić dwóch interesów.

175 2 6 D A N I E L  E A Ł D I N C s l^ I f c ,  m^iulaior WGuOGiąrcw, Flcijanska 29 lub tó:3§8^a 19.

Zaletaś arł îrt>eaa«-kaa>icBWaŁi 
i badewlaay

J ó z e f c  K u l e s z y

n*. ptŁaź- wiatki wj bór gato- 
wreh [i»' a i.iw  «pin..»■».**,%t»- 
■ ita  i nam m m . Paóe,inQje riy
-  ykaa»BiafTa*owców v ra ie jM «  
i sa rrawisaji. Telefan 7Ś9. 

71 120 •

S p r z e d a z  p ł ó c : e n

rzeskieh przeniesiona została z ulicy 
F lo fy a isk itj na ulicę Gołębią I. 2, od 
strony nlicy Brackiej. Przyjmuj* ró­
wnież zamówienia na bializnę.

179 i  lfi S e r a f i n .

Z s ł s i j i M  -  P e o s i s i i  N e u i e l l e i

Zajietaia aiuiwiany, »l;g»acka iu4*dso-
ne, oł^*»ły o i 1S c i .rw c . Pskój z „trzyica- 
a ien  iłii-»»T»* «i •  —12 K. I rowadir-Bj bt|- 
d.i* r*k, frakOraną 172 A I

Z t e k y i l ą u l m

M r*a8?rto«ady »>*ZTn do wycia i or­
ganizowania becpiRiaych karsów nauk. 
Haftów, aa kaueyą coaajmniej loo  K, 
przyjmie m rw t aaaaa i powaana firma.

ZgiMBonia pod „Itezzyny do szycia" 
»o*t« ro«taat« Kraków. n i  $ a

N ow a o r»  orzo, ta
Pfssiwirta a i^ m rs tw a  i Samn Moi 

J^zify KarEańskisj
w  K r& ao w le , a l .  ów. K rz y ż a  7 ,  I p .
•łl m i b n i  w naiiuirna waśele parjikia. 
ł i i ie l -  riwaiei P. T. Klientkam parady t. -wy 

aaa/ adpawiadaiah i§  frwan- RM ku
i  p n J  araaia. Jfi-j o o

T 3 N .  B O R E C K I

kandel ie Jasw

S S A K Ó W  -  B Y . J T S  2 ;

i^ em en t i Gips sztu-
" 1 kaserski i murarski.
Wapno hydrauliczne,
Artim ernhon

Kaibolmeum.
Tektury smołowe do 

pokrjrwsnia dachów.
Smołowiec gazowy i 

drzewny.
Farby na dachy.
Farby do fasad.
Lakiery do kapcinszy 

słomkowycn.
Środki do czyszczenia 

plam.
Farby do firanek i ma- 

te r jj .

r a k ó w .  S Ł ^ k !

3 7 ,

poiecaią  po cenach  n a ju m ia rk o w ań szy ch :

?»»

»s
oraz

I l e ś t a w k l .P f s j i r z ą d y  g l m n a s t y e s s s e ,  o g r o d o w e ,
S S a i o n /  i  p i ł k i  g u s a o w e .

I T a n i n k !  d a a  d o r o s ł y c h  d a l ć c L  —  P r z y b o r y  d o
r y b o ł o s i w a .  N ow ość „ I # | l k ] J O A 4>4< na jn o w sza  g ra  i zab aw k a . 

C enn ik i n a  z ą a a n ie  d a m o  i op ła tn ie .

kolońską. —  Mydła toaletowe. — Pudry. —  Wody i olejki 
do czyszczenia zebow i mne artykuły toaletowe.

włosów. — Środki
2483 s o

F arby olejne do uży­
cia goiowe.

Farby olejne do podłóg.

Farby lakieru w., szyb­
ko schnąc*.

Lakiery bursztynowe 
i spirytusowe do po­
dłóg.

Masę woskową do za­
puszczania podłóg.

Masę francuską do za­
puszczania posadzek

Lakiery, Kremy i Pa­
sty do odnawiania 
i odświeżania żół­
tych ,' popielatych i 
czarnych bucików.

W y r o b y  r y m a r s k i e  i  s l o d S a r s K i e

w wielkim wyborze. Uprzęże, siodła, knfry, toiby, 
neeesery, portmonetki, etui na papierosy i cygara, 
dalej torby myśliwskie, futerały na strzelby, p iłk i 
leśne, pask. do gimnastyki i t. d., polec* po ce­

nach najtańszych

P l O t i P O ^ A  3 3
Kraków, Fioryińska 8 . - aioo 15 15

O d d z i e l n e  n u m e r a  „ i .  R e f o r m y ' 1

poranne po 4  haL , popołudniowe po 10 L a i  za egzem plarz , nabywać można:

(przy moście)

peleca na sezon wiosenny 
wybór

najwięk*»y 
m  19 •

Łopaty motyki stalowe pras. i knśe, 
Srjodfc ogrodowe kuto i stalowe „Adler", 
Widły n e u w e  e t  enepew, siana i na 

wezi,
Duże i neńjr oe a g ro b u tu  ręczne, 
N ełyet n* i r a u k  i do u p a  ei ów, 
Mjrzędzin dNnwrskie i droguwe.
Siatki i drut kelesasty do ogrodzei, 
Szczetk. Jn« i»ne i skroWeze do drnew, 
Plewiąc** i pazurki de kwiatów, 
Łepntld do pnem ożasiu  roślin,
TiKawki ręczne i Hydronety,
Konewki do podlewania 
Garnitury narzędzi dla młodzieży.

Wszelkie Inne na.7ędzta najtai.lej. 
Zamówienia 2 prowincyi odwrotnie.

W Krakowie:
W A d m i n i s t r a c y i  „N R e f o r ­

m y", ul. Jagiellońska 10.
W  R y n k u  g ł ó w n y m :  Trafik a gł„ 

w Sukiennicach- Handel Kariińzkiego, 
sklep (w hali) Mańkowskiej.

N a  M a ł y m  R y n k u :  Trafika Al- 
rnsa. stoliit Agtncyi J. Hopcfcia i Ssio- 
ironowej.

Przy ul. S i t i a t y .  Hai.ual J . Dęh- 
kowskiego (oboL Gimnazynm ów. J a-
cka). . , . . „

Przy ul F l o r y a ó s k i e i .  HemJe? 
W asulskiego 1. 18 T ra fik . M*rkowiea»
1. 25).

Przy ul. K a r u e l i c k i c j :
J . Ekiera L la , Haaeel W w a ra w ia  
L 6, G u raw u i L 48.

Pizy ul. D ł u g i e j :  E u d U  B ^k.ora 
L 4, Handel Ł  Ikrtkiew ieza ł. 84, 8 h -  
del F. K a m  1. 33, Handel L* , w *. 
L 63.

P l a c  M a t e j k i :  Trafika A .ekna- 
irowicaa w Motelu C tatauayia 

N a  p l a a t a e y a c h  w k i e s k a  u 
wylotu ml SapiWnoj.

Pizy uh G r o d z k i e j :  Handel Bau 
mingera L 10, W. Bosenhlam, skład pa­
pieru, Handel Rympla L 60 

P izy  ,uL Z w i e r z y n i e c k i e j  Sta­
nisław Nikiel, handel korzenny, L 29 

Przy oL S z p i t a l n e j :  Trafika G. 
Glńcklicha.

Handel H.

Przy ni W o l s k i e j  
Handrl J . Golilberga.

Przy u l  W i e l o p o l e :
Stuitera L 18.

Przy ul. S t a r o w i ś l n e j :  Trafika 
ODok fabiyki tutek W. Badowskiego.

Przy ul WY ś l n e j :  Trafika L 11.
.Pruy ul. D i « 11 o w s k i <5 j : Kiosk

biura Hopcasa i Salomonowej.
Przy ul. K r a k o w s k i e j :  (w hotelu 

M kilera) Handel Munnego.
Przy ul. K r o w o d e r s k i  ej :  Handel 

H  ilistossera.
Przy ul. S z e i r i k i e j :  Handel Kre- 

*ee .mera L 23.
P l » c  W W S w i ę t y e h - .  Handel 

Fremme^a, 1. 11.
f a y  uL D e m i n i k a ń t k i e j :  T ra­

fika K . Schreibera, L 2.
Pssy uh L u  h i ca . Handul B. lU>s«n- 

shecku, I I -
Ptzy tL  L u k  c z; 1 - ndei JakóDo- 

iweea.
W Pedgdrzu:
Krięgjtfuia Peturalskiego. Główna

t S ś s e l  C ł o r e e M

p s i ™  l i g a  M i l  K i t  u 1. i innfeśs o n a in ta li^ li  I a W
w Iia*ak&w£e, a l .  ś w . W a w r z y ń c a  1. 2 6 ,

~r—-  ^asri Ha liczne zapytania mych
stałych Odbiorców i Zna­
jomych donoszę, że jako 
pierwsza i jedyne w Gali­
c j i  fabryka siatek żela­
znych nie mam nie wspól­
nego 7. szumnemi ogłoeze- 
niarni przedsiębiorców i 
handlarzy, którzy fabry­
kat zagraniczny na skła­
dzie trzymają i za krajo­

wy ogłaszają.
Adres laych ek łaJów  i fa ­
bryki wykonującej między 

innem1' specyalne siafk! iel»zne t oarorfze^ia wszelkich rodzą! jest nie w Rynku, 
lecz przy ul. św. Wawrzyńca I. ?8, telefon Nr 277 i moaj nTrost zgłoszenia 
swe skierować i osobiście o fabrykacyi pewyższych przekonać się proszę. 

Ceny konkurencyjne —  dostawa pod gw arancją. as as 40

W ?

D e s e r o w e  e ? ! n a

po kor. P —, 120, 1'50. oraz 
aissiH^ac& ds i  w ę g ie r s k ie ,  pebea 

łianoei koicmainy I Palarnia kawy
p«J fir aa 169 9 0

H JorkiEwla - K r a u s  - t e s l a  22.

K o m i s .  D o m  P o l s k i c h  H a f t ó w

I PRACOWNIA HAFCIARSKA

M I I ! )  K I W K l

W KRAKOWIE, GRODZKA 23,

sprzedaje wyłącznie wyroby Krajowych 
bafcinrni i wykonuje wszelkie zamó 
wit-nia na hafty wraz z wdbiciem dese­
ni i uszyciem. 16* 6 10

T E A T B  E O S M A I T O Ś C I

\3  Pci-L il Ł - * k e v j k i i u  
P R O G R A M

i i  V <« 31 maj a !ni»« ekrszew I ksiiły k «i h>tit| 
Fe iena*B itny  K cv r« te i!

U |« .ą ę n a Pl*3ZClt faraa a* śpiewami i
b # s  . 7 1  teucami frukei*. J te ijk *  itzwai- 
tjek  keatpeijśoróir. New* w#paai*l» sery i zy- 
wyek fa ta jra fij: Zam «k ma paciay. Oniewaitj- 
l*  do jr*xy*tkiege. Praej ’?t«łT i r*wy. - -  
Eon ^ustara Treap?, wfyaaitiy aryentalay ai* 
#kwilikry»ty^«j, Lat * Clieutis, najamakaml 
ta i . taacerki akicbatrasaa. Barta . zmji akt 
^okalay. N«w#*ć kieikepew# traastormaeyjna. 
Tea kfltltr, *ajkaaaic««itj^ 7  *jkli»«o ‘"isa 
L.iaaa, l i w i l w i n t  aa»»  elastłcana. UisS Elly, 

lemfleraki akt aa dracia.
Kicrawnik ait.: Rnd. Freaztak. Eapalm iitu: 

St. C zyijw j.kl.
P t  c i ą t r l i  »  y u d z . 6  w leeaó ” . 

Bilrtj bez madwyż-i •* w««e-<niej lo aabytia 
40 JT. 6 w ***ierni W?. Brz«i,T) rtjr tl. rfzaw-

skiej i Eymku. 2 Jus a« O
w *taż-' i iltbzieię I isiąto: Ksncert trkiesiri
9- Czji«w*kiejfo pod ô ol V»tT»* kieroirnUłwoin. 
Po pr»«4jt»i*lania aodzieani# w rali .atłaura- 
eyjnai KONCERT teiża #■* itr* de fedziay 

1-szej w boct. — Wsi es wuiny 
R E b T A u fe A  JYA R e K u G b W A l « .

r  itinj 
k6 «limni szfnaan

mi i  fe. t e a  1. i  lał i id piaca Sia^kin, Fik Nka kipinisa L i  —  Ttltiea Br 33L
Zasiad podejmuje Ł{ uraądsei ,o^Tzebi .rjreb "raz sprewadm»ia awiok zo

knijdw eurapejakiak 145 JO 0

i l  Bę&Eiieieh:
Ltuidel J. Febudłdewieza, Rynek 166. 
Na Zwie.-zyńeu.
Faudel Dudkiewicza.

S ł j n a  z  d o b r o c i

H e e f t a t a  z  i n a r k ą  m B Z W 1 3 M 4 < .
V* fuata ji nirkdw l ar. dobryak............................ 3 5  aL

mina herbatj ^ .m a z a ie j - ......................... 4o et
'/< Kuta k-irbaty K ita jak a* .............................. 60 at
*/« mnta kerupty Bamir tb  k#aęu“ . . . .  7 5  e t  
‘U mu ta karbaty „Bawa Oeylon nakaa Taa“ pa #0 i 70 a t  

Wyłączne *M^p*two herbaty roayjakiej Serpimm Perława z Heekwy
Największy skład eamowarew rosyjskich 1540 ™> s:

Wyłączne zastęputwo samewarów spiryt&nawo - guzowych „Niuta" 

A G i  L I S O W S K I  dawniej „ F O R T O N A “
V  Ł r a k o w i c ,  S t  Y f c n n l e e  . 3 ,  Ti* A  Ti* n ł  Saewakiaj.

H 0 o ? 0 i ć !  I m C 3 3 F .  n u ^ o n - f l o z c a c  J M s r ,

uiledrogio, m. bardzo praktyczne.

nrs '*.w rcoT.MB»mz m w**e-n w .

WKTłZIKAC *41 ««L»*a»l««ln. -K
GUwny tk .ad  w D n p a a ry i J .  H a n . . '  l s *  
Farm ., Krakdw, S»ew gka'6. 1841 15 . 0

K ł o d y  c z ł o w i e k

o przyjemnej, eleganckie, powier.cne- 
wnośd, posit dujący znajomość kilku ję­
zyków europejskich, huchnlteryę, kore­
spondencję handlową, oraz umiejący 
pisać na maszynach wszystkich syste­
mów przyjmie

D O & U d ^
sekretarza prywatnego, korespondenta 
lub inturpreteia w większym interesie- 
Wynagrodzenie nie wygerowaue. Ref* 
reneya b. poważna.

Zgłoszenia pod „Amerykanin", postó 
r ta u n te  Kranów. im  10 o
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